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•fł«sz*6: Ma * - © 3  stronie 
w to s *  gstitow y  mk. 8.00, 
»» ID-ej stronie—mk. 6.00, 
**s tV-e.j stronie — 4.00 f., 
■e&asłane za wiersz gar- 
a**»t»wy— mk. 10.00 Drob

ią t° *jgłetsema po 50 fes  
m  wyrane. N ajm niejsze drob* 
m- Kik. 2 oo.

®ł*h$aN4k 1Admlnistraej a miecz
ową się p§4 M 4-ym przy 
«Si«f Si*F®c»anewieckiej w
iOSftCW**.

■ 'im  *Ia listów i depccm 
,!?!»»*, %gsi*wiee.

I S K f l U
Bzlsiuiik psKtyezay. tpcfesay i Msrackl

Prsnurrerats wynosi: Zodnecze
ciem  rocznic. mk. 144.00 — 
półrocznie mk. 72.00 — 
kwartalnie mk. 36.00 —• 
m iesięcznie mk. 12, zprze- 
sy łką  pocztową mk.12.05 
fen. m iesięcznie. Cena nu
meru pojedynczego 50 fe*

le is k c ja  otwarta od I  rano do 
T wiecz. — Rękopisów na
desłanych Redakcja a i a 
swrac*.

Udziały własna: W Będzinie ni.
Małachowskiego 0, w Dą
browie ul. Sienkiewicza

Kino „ZACISZE”. Od 27 kwietnia do 3 maja.

„ I o $ f c a
U Najpotężniejsze arcydzieło filmowe obecnego sezonu.

Dramat w 6-cz. z prologiem wytworni „Cesar" w  Rzymie z nieporównaną tragiczką włoską.

Francesl(ą gertitn w roli tylułowej.

Poezątek w dnie powszednie o 5 i pół, w niedziele i święta o 4-ej popołudniu.

© • ■ t j r e t e  
%  StaiensMiein

CORZIRT PRZYJĘĆ:
• i  1S-1 I * i  ł - S  po poi i

&oom*1« sęków, plamkowanie 
wprawiania pęków b ta  podnie

bienia Blat# k i m y .

Ul Modrzejewska A t .

D o k t ó r

(i. Gutowski
th ir ib j  skórne, wen© 
rfesne ł  m o o z o p łe io m .

od 4-eJ do 7-e|
■stel „Central* JA f  

CL Kaja * 1 8  SISNIWIBf

lt-r m edysyny

OTWARCIE KABARETU
w restauracji „Trocadero“

w  S o s n o w c u

w  d n ia  l - f ? o  M a j a  1 9 9 0  r .
pod now ym  znrządem ,

Komunikat urzędowy 
• M. S. Z.
Warana wa, 28 kwietaia.

(P. Al T.)
M laicterjum spraw zagra

nicznych komunikuje:
R iąd polaki, uznając prawe 

U krainy do niezależnego bytu 
państwowego, uZaał dyrekto- 
rja t niepodległej ukraińskiej 
republiki ludowej a głównym 
atamanem Semenem Petlurą 
na czele aa zwierzchnią wła
dzę ukraińskiej republiki lu
dowej.

Ukrainy.
U w a g i  o g ó l n e .

Sosnowiec, 29 kwietnia.

Itai. 1
B. erdyiat. kliniki eherlk skir* 
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Wczoraj ogłoszone zosta
ły urzędowo akty niezmier
nej wagi dla przyszłości 
Rzeczypospolitej: rząd pol
ski uznał republikę ludową 
ukraińską, a dyrektorjat jej 
z atamanem .,temenem P et
lurą na czele za władzę 
zwierzchnią nowego pań
stwa.

Zasadniczo staliśm y na 
stanowisku wręcz odmien
nym od stanowiska rządu. 
Skoro jednak klamka zapa
dła i dziś nic zmienić się  
nie da bez jawnej dla pań
stwa polskiego szkody, mu
simy lojalnie popierać po
czynania rządu naszego, któ
ry mając za sobą znaczną 
większość komisji sejmowej 
dla spraw zagranicznych, 
zdecydował się na tak waż
ny krok w życiu Ojczyzny.

Jednocześnie z proklamo
waniem niepodległej repu
bliki ukraińskiej wojska na
sze rozpoczęły ogólną kontr
ofensywę na całej długości 
frontu wołyńskiego i podol
skiego pod osobistym kie
runkiem wodza naczelnego, 
którym jest naczelnik pań
stwa.

Ofensywa ta była nieuni- 
knionią, gdyż w razie prze
ciwnym nowe państwo istnia

łoby tylko na papierze. Jes
teśmy niemal upewni, że dziel
na i niezwyciężona armja 
nasza w czasie najbliższym  
dotrze do Dniepru, który 
zapewne stanowić będzie 
kres naszej kontrofensywy 
i granicę tym czasową repu
bliki ukraińskiej, gdyż aspi
racje jej sięgają dalej na 
wschód.

Zobowiązania, które akt 
wczorajszy nakłada, na Pol
skę, wykonane będą przez 
każdy rząd polski bezwzględ
nie, chodzi tylko o to, czy 
nowe państwo ukraińskie w y
każe tyle żywotności i siły, 
iż będzie mogło odgrywać 
rolę, której się dziś podej
muje.

Jeżeliby bowiem nowa 
r e p u b l i k a  nie dorosła 
do oczekujących ją zadań, 
a w pierwszym rzędzie, m i
mo pomocy naszej, nie po
trafiła dla idei niepodległo
ści pozyskać ludu ruskiego, 
to samo się przez się rozu
mie, że a k t, ogłoszony 
wczoraj, przekreślony będzie 
przez samo życie.

W takim wypadku najle
psze zamiary i chęci kiero
wników naszej p o l i t y k i  
spełzną na niczym.

(<••)

. Komunikat miej! 
dyplomatycznej ukraińskiej.

W arszawa, 28 kwietnia.
Miaja dyplowatyozna u k ra 

ińskiej republiki ludowej w 
W arszawie komunikuje:

Rsąd polski, uznając prawa 
U ira iay  do niezileżnego bytu 
państwowego, tu n t ł  sy rek to- 
rja t niepodległej ukraińskiej 
republiki ludowej z głównym 
atam asem  Semenem Petlurą 
na aaeie na iw ierzohnią wła
da ę ukraińskiej republiki lu
dowej.

szczytne zadanie walki o wo 
nośó ludów.

Razem i  wciskiem polskim 
w raesją na Ukrainę szeregi 
waleoaayeh jej synów pod wo
dzą atam ans głównego Semena 
Petlury, któray w Rseozp. Pol
skiej snaleźli sekron i pomoo 
w najcięższych ehwilaoh pró
by dla iudnośei ukraińskiej.

Wierzę, i t  naród ukraiński 
w ytęży wszystkie siły, aby z 
pomecą Rzessp. Polskiej wy- 
walezyó wolność włączą i za
pewnić żyznym ziemiom swej 
o jesysry  szczęście i dobrobyt, 
którym i oieszyó się będzie po 
powrooie do praey i pokoju.

W ssystkim 'm ieszkańcom  U- 
krainy ben różnicy stanu, po
chodzenia i wyznania wojska 
Rseszp. Polskiej rapewniają 
obronę i opiekę.

Wzywam naród ukraiński i 
wszystkich mieszkań sów ty  oh 
ziem, by znesząo cierpliwie 
ciężary, jakie trudny czas woj
ny nakłada, dopomagali w mia
rę sił swoich wojsku Rzeozp. 
Polskiej w Jego krwawej wal
ce o ich własne życie i wol- 
n?ść.

Józef Piłsudski 
wódz naczelny wojsk polskich

20 kw ietnia 1920 r.
Kwatera główna.

O d lz s i  naczolnika państwa 
do ludności Ukrainy.
W arssaws, 28 kwietnia.

(P. A. T.)
Do wszystkich mieszkańców 

Ukrainyl W ojaka polskie na 
rozkaz mó] ruszyły naprzód, 
wstępując głęboko na ziemio 
ukraińskie. Ludności ziem tyoh 
czynią wiadomym, że wojska 
polskie usuną a terenów prsez 
naród ukraiński zamieszkałych, 
obcych najelźsów , przeciwko 
którym  lud ukraiński powsta 
w tł z orężem w ręku, broniąc 
swych sadyb przed gwałtem, 
rozbojem, grabieżą.

W ojska polskie pozosianą na 
Ukrainie przez czas potrzebny 
na to, 4by władzę na ziemiach 
tyoh mógł objąó prawy rząd 
ukraiński.

Z chwilą gdy rząd narodo
wy rzeozypospolitej ukraińskiej 
pcwoła do życia władzę pań
stwową, gdy na rubieży staną 
zastępy zbrojne ludu ukraiń
skiego, zdolne uchronić kraj 
ten przed nowym najazdem, a 
wolnw śaród sam o losach 
swych stanowić będzie mooen, 
fccłiier* polski powróci w gra
nice R*p. Polskiej, spełniwszy

v Odezwa Petlury
do narodu ukraińskiego.

W arszawa, 28 kwietnia.
(P. A. T.)

A tam an Petlurą ogłosił ode
zwę do narodu ukraińskiego, 
w której kreśląc dzieje walki 
o niepodległość kraju, podnosi, 
że i  chwilą nznsnia p rse i 
Rseczposp. Polską niepodległe] 
ukraińskiej republiki ludowej, 
pomiędzy rządam i republiki 
ukraińskiej i polskiej nastąpiło 
zgodne porozumienie, na któ
rego podstawie wojska polskie 
wkroczą wraz ■ ukraińskim i 
na tery tor] urn Ukrainy, Jako 
sojusznicy, przeciw wspólnemu 
wrogowi.

Po skońozone] walce wojaka 
polskie wrócą do swej ojesyz- 
ny, przyozym wspólną walką 
zostaaą naprawione błądy prze
szłości, a krew  wspólnie prze
lana w boju przeciw wspólne
mu historycznem u wrogowi — 
Moskwie uświęci nowy okres 
w iajem nej prsyjaźzi uk ra iń 
skiego i polskiego narodu.

W syw ająo w szystkie w ar
s tw y  społeczeństw a do pomo
cy i w ałki, nakazuje atam ai 
pesłu th  dia władzy ukraińskiej



oraz wykonywanie wszelkich «słą Ukrainę, a naród ukr&iń- 
Jej rozkazów, saasataają# w ski ucsyfii wóiaym i niesa- 
końou, ta  walk? proradzió bę leżny®. 
dzie at uwolni od wroga

Z całej Polski.
Bezczelne 

kłamstwa niemeów.
Nowa „tajna dokamaitty*.

Bytom, 28 kwietnia.

ohomienia drobnego prsemyś 
łd i rsemiosł.

4) Podniesienia wydajnośsi 
prasy i b&rdsiej racjonalnej 
/organizaeji robót publioznyon 
dla bezrobotnych m. Torunia.

Oprócz tego przesłano do 
warmińskiego komitetu plebi
scytowego depessę treści na
stępującej:

„Zjazd techników w Toruniu 
przesyła wyrasy podsiwo i a- 
znasia dla pracy energicznej i 
zachęca do wiary i wytrwania 
w dobrej sprawie, śląc bra
terskie pozdrowienia.

(P. A. T)
f  Jak jeż 24 bm. pedfciiamy, 
wrocławska „Schlesisshe Volk • 
ssstg.* zamieściła sensacyjną 
wiadomość, it  jest w posiada
niu dokumentu tajnego, który 
dowedsi, iż polaoy przygoto
wują na a . Śląska nbrojnepo
wstanie.

Poseł Korfanty wezwał re- 
dakstę „Sohlesiashe Vclkezei- 
tung", by ów dokument ujaw 
niła lub przedłożyła go wła- 
dsosa, a prokurator] ę, by wdro • • 
żyła w tej sprawie śledztwo są
dowe.

Na to „Schlerirohe Vdksaei- 
tung* podała w JSS z dnia 26 
b. m. odbitkę fctogrtficzaą 
rzekomego dokumentu, czym 
się to pisa&o do resatj  sblamo- 
wała, bo okazało się, że Jest 
to falsyfikat, zawierający ofco- 
ło 100 błędów ortcgraficanych 
i stylistycznych i w całej swej 
osnowie bardzo naiwny. Jakiś 
szpicel, debrze zapłacony, na
pisał ten „dokument" pc nie- 
miesku, a poty® dosłownie, 
ze słownikiem w ręku, ale bez 
znajomości gramatyki polskiej, 
przetłumaczył go na Język 
polski.

Y f  tym samym numerze 
„Schl. Volk«.“ zamieszcza dwa 
nowe „tajne dokumenty" tego 
samego komitetu e brony Sląs 
ka, zawierające rozkazy mobl

iizasyjne z dnia 12 i 16 kwie
tnia b. r. podpisane przez to
go samego rzekomego Kosta 
neokiego, a adresowane d j 
głównej komendy polskiej w 
Bytomiu w hotelu „Lomnitz", 
w którym mieści się komisarjfct 
plebiscytowy pilski.

Niemieckie pisma górnośląs 
kie roatrąbiły naturalnie tę 
„sensację* i apelują do kom i
sji rządzącej, by wzięła w o- 
broną niemoów górnośląskich 
przed niechybnym zamachem 
zbrojnym polaków.

P. Korfanty ogłosił ponowne 
wezwanie do prokurator}!, by 
zażądała od redakcji „Sshleai- 
sshe Volksseituag* oryginałów 
tych „dokumentów i wdrożyła 
przeciwko niemu, t. j. p. Kor
fantemu sądową rozprawę, ja 
ko podejrzanemu o tę „zbrod
nię*. Jeśli zaś prokuratora nie 
wdroży tego śledztwa, to bę
dzie dowodem, że sama po® a 
ga tej zbrodnląsej robooie nie
mieckich szpiclów.

Międiysojuszsiozą komisję 
koalicyjaą w ’ Opolu prosi p. 
Korfanty, by się zajęła tym 
rzekomym zbrojnym sprzysię 
żeaiem polskim na G. Śląsku i 
oświsdosa, że w tym celu so 
zwoli jej ne nieograniczony 
wgląd we w nyctkie akta ko- 
mlsarjatu polskiego.

T r z e c j i  a j a z d  t«6bni 
ków polskich Pomorza powsiął 
uchwałę w sprawie ufusdswa 
nia na domu Mikołaja Koper
nika w Toruniu pamiątkowej 
tablicy. Zarządzona na ten cel

wśród zebranych składka dała 
8462 matki 50 fenigów.

Dalej zjazd uchwalił zwrócić 
się do flpcłesseńatwa z apelem 
o składki na zakup demu Ko
pernika, eel«m utworzenia w 
nim muzeum a* rad owego imie
nia Kopernisa. Następnie u- 
ohwalono cwróeić się do włada 
o subcydjum na gmach w To
runiu pod nazwą „Sirzesha 
techników polskich Psmoraa*.

Wressoie,. uchwalono waio- 
*»k magistratu miasta Toru
nia o utworsenl® stałej komisji 
censuralao artystycznej dla 
przywrócenia pslikiego bramie 
nia i cpoicscsenia nazw ulic i 
godeł firmowych. Po obradach 
gaście ałożyli wieniec u stóp 
pomnika Kopernika. Krótkie 
p rae»ćwienie wygłosił p. Ma
jewski.

Związek narodowy polski
Chicago, Ul. 20 marca.

(Koresp. wł. „Iskry")

Deputacja górnoślą
s k a ^  Paryżu.

Katowice, 28 kwletaia.
„Obersoh. Kor.* zamieszcza 

wiadomość ż Wrocławia, że do 
Paryża wyjechała z G. Śląska 
delegacja polska z mecenasem
Czaplą na czele w oelu prowa
dzenia pertraktacji a przęsła 
wloieistwem niemieckim.

ki, oficer angielski crsz przed 
stawiciol Związku macurów i 
rady ludowej mazurskiej, p. 
Zakrzewski.

Granica
polsko-G&ańska.

Berlin, 23 kwietnia.
Komisja międzykoaliesjna 

prsystąpiła wezorej do estate 
sinego wytknięcia granioy mlę- 
dsy wplnym miastem Gdań
skiem a Rzeesąpospolitą pel 
ską.

Spokój w Poznaniu.
Poznań, 28 kwietnia.

W mieście spokój zupełny. 
Niektóre grupy robotników 
miejskich miejscowych obja
wiły niezadowolenie z poetę 
powania poznańskich władz 
cywilnych i wyraziły żądania, 
zmierzające do unifikacji a 
rządeaa centralnym w Wais la 
wie.

P W i  polaków os K u o ra ti .
Olsztyn, 27 kwietnia.

Pogromy polaków na Mazu
rach nie były jedyaie mani
festacją polityozną. Biorący w 
nich udział agitatorzy heimat- 
sohntiu obrabowywali i okra
dali swe ofiary. W Biskupcu 
(Bisehofswerder) w czasie po 
gremu obrabowane artystkę 
Rapacką, zaś paau Iwanowskie
mu skradziono w ttsmcloie »oo 
marek niemieckieh i 820 poi 
skieh. Pokaleoitneuau yałm
Lejkowi starszemu odebrano 
700 marek nlemieąkish.

Olsztyn, 28 kwietnia.
Komisja międzysojusznicza 

zdecydowała się wreszcie wziąć 
pod uwagę wybryki niemiec
kie i uriądaić śledztwo celem
znalezienia sprawców pogro
mów w Biu8kupna i Włooza- 
naoh. Koąiisja powołała w tym 
oelu komisję śledczą', w skład 
której wchodzą eęizia niemiec-

Zjazd techników
na P ilarzu .

Tcruń, 26 kwietnia.
Rozpoczął się pierwszy dzień 

ebrad zjazdu techników z Po
morza.

Po koleżeńskim śniadaniu w 
hotelu Polosja, gdzie była na
znaczona zbiórka, uoz6ataisy 
ajazdu, w liesbie około 200 o- 
gób, skierowali się pochodem 
prses miasto do ratussa, gdzie 
w sali zebrań radców toczyły 
się narady.

Posiedzenie zagaił prezes 
sto warzy cienia techników a P > 
morza architekt Rogala. Po 
odśpiewaniu „Roty" obrano 
pracz aklamację na prsewod 
niosącego sjaadu profesora 
warszawskiej politeshsdki In
żyniera Paszkowskiego, na za 
stępców architekta Spychal
skiego z Torunia i l»ż. Gnaiń- 
skiego z Warasawy.

Uchwały zapadły w spra
wach następujących:

1) Przyłącao&i® Siow tech
ników z Pomorza do Stów. te 
chników w Warszawie.

2) Organizacji szkolnictwa 
zawodowego na Pomcrsu.

3 Udzielenie praesrsąd k re 
dytu i surowców w celu um

Ponieważ prsed kilku tyga 
dniami Związek narodowy pol
ski w Ameryce z sieddbą cen
tralną w Chicago (adres: 1408 
-—1408 West Diwision Street) 
otrzymał od rządu polskiego 
„czarter* czyli prawo do upra
wiania interesów ubśzpieese 
niowych na tsrytorjum Rse 
esypospslltej Polskie], praeti 
nie ed rsaeny będrie, gdy 
podam do wiadomości sse 
fokiego ogółu kilka danych o 
tej w ' całym tego słowa 
znaczeniu wspaniałej i w nsj 
wyżssym stopnia patrjotycinej 
ergaaisaeji polsko - amerykań 
akie], która obesnie przenosi 
swą działalność na ziemie poi 
skie.

Związek narodowy polski 
powstał w lipcu 1888 .roku z 
inicjatywy znakomitego patrje- 
ty i dsiałaosa narodowego A- 
gatona Gillers. Narodziny Jego 
odbyły się w mieśoie Piladel- 
fji, kolebce wolności asnery 
kańskie! i dsisiejssyeh potęż
nych Sianów Zjednoczonych. 
Tam zorganizowano .piorwssą 
grapę, po której w roku na
stępnym powstało kilka ianych 
grup, łąosąoyoh się razem w 
„Związek narodowy polski".

Siłada się on z przeszło 
2000 grup czyli towarzystw, 
rozsianych po całym teryto- 
rjum Stanów ZJednoozonych i 
Kanady, a liczba Jego człon
ków wynosi dziś^a górą 130000.

Pierwotaym oclem Związku 
było łączenie wychodźców poi 
skioh w Ameryce dla zacho 
wania, wsglęinie krzewienia 
w jego osłonkach peczuoia na 
rodowego, by nie aglaęli w a- 
merykańsklm morsa między- 
narodowym, z którego wytwa
rza się potężny naród amery
kański. Organizatorowie wkrót
ce przyszli do przekonania, że 
dla rozwoju i atraymania Z wiąs 
ku nie wyetarezą ezysto ide 
ałowe cele, lecz, że trzeba do
łączyć do nich dążenia mate 
rjalae. Osiągnięto to w ten 
sposób, że zamieniono go na 
organizację, ubespieezającą 
swych członków na wypadek 
śmierci.

YT krótkim artykule ia fir  
maeyjnym nie mogę opisywać 
czterdziestoletniej dsiałaiaości 
Z wiązka i zadowolić się mu 
szę podaalem kilku po ważniej
szych danych statysty oscy ih, 
daięki którym odraza uwypu
kli się osłe znaczenie i potęga 
porówno moralna Jak i mate- 
trjtlna tej organiaaojt.

Majątek Związku aarod twe
go polskiego wynoilł w daiu 
1 Iipaa 1919 r. 5,001,000 dola
rów, czyli według diiciejsae] 
waluty markowej 300 miljo 
nów marek polskich. ,S’*ładają 
się na niego: getówks, hipote 
ki i ho&dy pańłtwowe amery 
kańskie 4,612,863 dolarów; do
my w Caioago, eaaigrasyjny 
w Nowya Jorku, kolegjum w 
w Cambridge Spriagi w Pan

ków o wszystkich sprawach
organizacyjnych i o sajważ- 
niejssyeh wypadkach w świe- 
oie. „Daiennik Z wiązkowy* zna
komicie s ię  opłaca i ma Już 
60,000 dolsrów własnego kapi
tału.

T*ką tę orgsnisaoja przeno
si obecnie swą Msiałalsość na 
nassą ziemię rodzinną. Jestem 
przekonany, t e  wkrótce w Pol 
see zaszną tworzyć się grupy 
w każdym mieście i w każdej 
wsi, bo wrócą niebawem za
sobni w pieniądse „swiąakow- 
cy* i będą najdęielniajssymi 
jego agitatorami i propagato
rami, tedy Z wiązek liczyć mo
że nie setki tysięcy, ale ml- 
lJo»y członków.

Wierzę mocno, iż tak będzie, 
bo snam eaergję, aaoał i raut- 
kość „związkowców*.

Jan J. Kmalczyk.

sylwanjl, wspaniała drukarnia 
w Chicago, poważa* bibljoteka 
eto. razem 341 341 dolarów.

W ciągu swego istnienia 
Związek wypłacił pośmiertne
go razem 9,920,225 dolarów 
rodzinom po zmarłych człon
kach i nagromadził taką re 
zerwę ubezpieczeniową, te  po
siada na każdego osłonka, któ
ry amrae, 91 centów na każdy 
dolar ubezpieczenia peśmiert- 
nego. To też ctrsymał od wszy
stkich rządów poszczególnych 
stanów amerykań?kiofs, z wy
jątkiem stanu Mftssaohasetts, 
prawo do werbowania w nich 
całonków. Lssa i ten ostatni 
stan wkrótse praysna im to 
prawo.

Na różne cele narodowe, jak 
na głeduyah w Polsce, na pro
pagandę aa wolaą Polską, na 
armję polską, na komitet n a 
ro d o w y  w Paryżu, na museum 
narodowe w Rapperswillu, na 
pomniki K.śoiuszki i Pułaskie
go, na cele oświatowe Jak ko 
legjum i iastytut rzemieślniczy, 
przytulisko dla starców, na 
stypendj* eto. na różne korni 
sje, manifestacje narodowe itd. 
Związek wydał 2,016,141 dola
rów. Swi*żo s*ś na komitet 
zjednoczenia Górnego Śląska z 
Rzecząpospolitą P Iską po praed- 
stawieniu prsesemnle zarsądo 
wi oentralnemu doniosłośe! 
*ksji tego komitetu, uchwalił 
69,000 dolarów czfli wsdłcg 
obeenego stanu waluty mar- 
kowej około 8,000,000 marek 
polskich.

A to przecie są tylko sumy; 
złotone przez sam Zwiąsek.

Obok niego sypały hojną 
ręką ofsary na cele narodowe 
takto poszszególte grupy, a 
goaa nimi Jeszcze w dodatku 
patrjotfczaie usposobieni po- 
szcsególci członkowie każdej z 
grup. Gdy doliosyaay te ofia
ry grup na eele pasrjotyczne. 
i narodowe, d-ijlzismy do po
tężnej sumy 10.000,000 dola
rów.

Daiś Związek narodowy poi 
ski jest nietylks jako organi
zacja ubezpieczeniowa, ale tak
że jako skupienie patfjotyeane 
najsilniejszą i najpoważniejszą 
organisaoją polską na kali 
ziemiktej.

Związek w swym kolegjum 
w urooio położonym Cambrid
ge Sorings nietylzo daje wy- 
ksztsł )eui» gimnazjaUe s e t
kom młidziefcy męskiej, ale 
obok niego utrzymuje szkołę 
!js«mioślni«zą, w której ussnio- 
wie w ciąga k a rs .1 przed po
łudniem odbywają naakę 
nrsktyczną w w ariitatach — 
fabrykach, po po ładiia  kształ
cą cię teoretyoanie n» * » !“ 
st^ów.

Związek utrzymuje dwie ga
zety: „D jieniik Związkowy*,
mająey przeszło 60000 abonen
tów i tygodnik „Zgidę*, kióra 
Jezt organom uraęiowym, in« 
formując czytelników—oabn ■

KALBMC/HByn

"SiM w czwartek 29 i» m. Piotra 1 
Roberta.

<aito w piątek 30 b ra. Katarzyny 
Sen. i Marjana.

Wscssai «<»*«» .d. 4 **f 36 
2««h4* „ g.. 7 19

Przed raezaisą.
N srói polski ureozyścia

święci rossnkę konstytucji 
3-go maja, widnąe w niej te 
stament najlepszych obywateli 
Polski w dobie rozbiorów. 
Konstytucja 3 maja była dzie
łem sejmu osteroletniego, któ
rego posłowie w naprawie u- 
stawodawstwa i ustroju Rne- 
asypospoUtej widnieli możność 
uratowania Polski o i  sgoby.

Nie pod wpływem rewoluoji 
i ruchów wywrotowych, ale z 
ebęoi ratewania Ojosymy po
wstała to wiekopomne dsiełs 
ustawodawstwa polskiego, dnie- 
ło, które wsaaaaniało władnę, 
a sarasem rosszernało prawa i 
obowląski na snerskie war
stwy narodu. Konstytaoję ma
jową srodnił duch patrjotyimu 
polskiego.

Święciliśmy rocznicę majo
wą w niewoli, onerpiąs i  jej 
wskazań siły do dalsiej pracy 
i walki o niepodległośó. Świę
cić manimy ją tymbardniej w 
okresie budowania pańitwa, w 
okresie, w którym twórczy 
narodowy óush konstytucji 
8 go maja powinien się unosić 
nad całym narodem, jak 1 nad 
tymi, któ sy budową państwa 
polskiego kierują.

S»Jm konstytucyjny Nowej 
Polski uchwalił, że dzień 8 go 
maja ma być świętem narodo
wym. I właśnie dzień ten po
winien być świętem, które ca
ły naród masi skopić bez 
względa nn różnice klasowe 1 
partyjae i wykasać, że ponad 
wssyat^o w narośzie góruje 
poczucie gsdidarnośsi narodo
wej i dobra Rzeczypospolitej.

„W dniu 3-go m aja, jako 
w dniu św ię ta  narodowego 
urządza dowództwo g a rn i
zonu Zagłębia mszę połową 
na  placu 3-go m aja  w B ę
dzinie o godz. 9 -tej rano. 
na  które m a zaszczyt zapro
sić w szystkie władze, szko
ły, korporacje i in sty tucje  
kulturalno-społeczne.

Dow. garnizonu uprasza, 
aby wyżej wym ienioue in 
sty tucje  zgłosiły swój udział 
ppdaniem liczby uczestn i
czących. do dnia 30 b. m. 
w dow. garnizonu w Będzi
nie (koszary), celem ułoże
nia  porządku na  placu.

Po m3zy polowej defilada 
wojsk “ .



Biuletyn aprowizasyj iy
6 , 7 .

1) Dnia 24 kwietnia do ma
gazynów PUZ nie wpłynęła 
mi*.

2) Do PUZAPP wpłynęła: 
*iewn>aków 24,548 klg.

PUZ wydał kopalnio®, prze
mysłowi, miastom, gminom 
przyplebissytowyra i pozosła 
I jm  ledniodnfowy przydział.

PUZAPP wydał kopalniom 
i butom: fasoli 1,913 klg. ziem- 
uiaków  24,348 klg.

PUZAPP wydaje w ssystki®  
cukier, śledsie, *61, a ®adto 
kopalaicm  i przemysłowi tła- 
s*tse. Sol wydaje *ią obecni© 
wszystkim regularale i rów
nomiernie.

Daia 23 kwietni* do ®«ga- 
nyaów PUZ tie  wpłyasło ii®.

Do PUZAPP w płynął;: soli 
143 000 klg.

PUZ wydał koBałniom, p rze 
mysłowi mąkę śyśnią do p ie r
wszego m ajt; miastum półdnio- 
w t  rrsydniał, pozostałym ni o.

PUZAPP wydal kopalnio® i 
katów : fasoli 44,92 L klg.

PUZAPP wydaje wazy alki® 
•ak ier, śleśsie, sól, a nadto 
kopalnio® i prsemycławi tiu- 
cses*.

Inspektor min. aprowizacji. 
3ęd*ia, 27 kwietnia 1920 r.

Kłamstwa niemieckie. Pomimo 
tego, i;e komunikacja n Gór
nym  Śląskiem Już od 8 fini.zo- 
its ła  przywrócona, oraj* nie- 
mięska katowicka rozpisuj© sią 
o przedłuźeziu zamknięcia gra 
nioy i jako powód podaje r e 
woltą wojaka w Polscel

Prośbą do wojskowych. Zirnąd 
główny towarsyntwa szkoły lu 
dowej (KrakSw, św. Anny i.) 
prosi wszystkich wojskowych 
polaków o podanie swoich s- 
dresów, pragsie im przesłać 
listą składkową na aDar Naro
dowy 3 go maja*. Tą samą 
prcśbą kieruje zarsąd główny 
T. S. L. do wszystkich swoich 
prsyjaoiół, którsy zmienili m iej
sce zamieszkani* aibo dotąd 
wogóle listy składkowej nie 
Otrzymywali.

Z» rządów Aoatrji Towa
rzystw a szkfły  ludowej grozi
ło rozwiązanie sa składki wśród 
wojska, a poisey źołnieras na
rażeni byli na nieśne szykany; 
dziś saasy inne, nie wątpimy 
wiąs, że prośba T. S. L. d u rn e  
wsiądzie i dobry bądaie mieć 
skałek.

Złodziejstwo. Na g ra iiey  G. 
Ś ląska  w miejscowość Kuna, 
gsa. Bubjowniki, stoi budynek 
rządowy (b. komora oeln*) nie 
is ją ty  prses nikogo, k tóry od 
dłuższego j a t  ezscu rozbierali 
nooą okoliosni m iesikeńsy wsi. 
Zarsąd* sna rewisja praez oo- 
łloją bobrownicką w dnia 8 bm. 
ujawniła skradzione eięśsi bo
dy a ku v 7 mi u mieszkańców 
kolonji Kumyce i a  l i  m ieiz- 
kańoów koisnji N m ark i: drze
wo, różno oaąśoi b u d /n k a  oraz 
takie przedmiot* jak: szafy, 
k raeiła i t. p W inaych staro
stwo pociągnął® do odpowie
dzialność sądowej i sprawa ta  
niebawem znajdzie się na wo 
kaadzie sądu pokoju w Cielą 
dzi.

Srebrne gody. Pp. J4*«f* * 
Podszaskioa i Karol Digplowie 
obchodzili wczoraj uroczystość 
26 letniego szczęśliwego paif-  
«la małżeńskiego.

Na srebrne te gody przybyli 
synowie i córka z m ątem  oraz 
najbliższa rodni aa miądzy in 
nym i dr. Wł. Podcsaski z P łoń
ska 1 p- Jadwiga Podssaska, 
kierowniczka szkoły rolnioao- 
gospodarczej % Lisków*.

Ssanowr.ym Jubilatom, a o- 
kszji jubileaszu, składam y źy- 
•sea ia  dalszego saczęśiiwegc 
pożycia 1 doosekaaia jesaoz© 
kilku takich jubileuszów tylko 
w lepszych czasach...

Zakońuzenie naąjii. W szkole 
polisyjaej w Sielou, w ksórej 

..na scuray instraktorskie spe

cjalni# dla Zagłębia sorganiso- 
wane, uoząizoztł) 70 policjan
tów — wykłady sakoóei^ne zo
staną z dn. 30 b. na. W dniu 
l  maja rozpoczną sią egzaminy, 
poesym słachaozo® wydane 
zostaną odnośne świadectwa.

Zakaz sprzedaży alkoholu. Dsię- 
ki p. Moczydłowskiej i in. k o 
bietom posłom, w sejmie prasę- 
Risła w traesim  esytaniu ustawa
0 daleko idąsyoh ogranicze
niach wyszynku alkoholu w 
Pclice. O iaosi sią to prsede- 
wsaystklm. do wsi Liczba kar - 
ciem  bądsie zredukowaaa w 
ten sposób, Ce jedna karaim a 
ma przypadać na 2600 m iesi 
kańoów wsi.

U m w a przewidaje ograni
czenie podawania alkoholu dia 
młodzieży nitej la t 18, dla 
ucsaiów szsół niższych i śród- 
nisb be i wzglądu na wiek, w 
kastynaoh wojskowyoh, dalej 
w restanraejaeh kolejowych, 
w domach ludowych, kśłkaoh 
rolnisaygh, w gsrashach nt y  
tęcsaośai pctblioznej, wobec 
tego i z sejmu bądsie usuaiąty 
bafet alkoholowy.

Na miedsielą srynki mają 
być »a«yk»ne, od gods. 3 po 
pełudniu w sobotę, do goda. 
10 raao w ponieśaiałek. Ogra 
nicienie to odnosi sią rów nlei 
do świąt urasdowycb, nie ko 
śeielayoh. Również w czasie 
odpustów i targów karssm y 
będą zamykane, j.

Ustawa praerzła w trzecim 
czytaniu i wchódil w żysie z 
dniem ogł mienia.

Aresztowanie 11 zbrodniarzy. 
W Krakowie ares iłowano 11 
abrodniarsy, którsy dokonali 
szerega napadów rabunkowych 
w powiatach krakowskim, wie
lickim, podgórskim oraz w o- 
kolioy Stawkowa i Zawiercia. 
Są to przew tżaie desertersy. 
W śledztwie prsyzsali sią do 
12 rabunków, nadto do samor 
dowania lednsgo żandarm a w 
okeliay Stawkowa.

W ssyscy str.ną przed sądem 
dcraźiym .

Kino .Zacisze* po „Judeksie*
1 .Ludzkich orłach*, dostęp 
ny oh 1 dla dzieci, obdarza nas 
obecnie araydsieiem  tylko dla
dorosłych niepospolitej war - 
to śc i,—Toską* według opery 
Pusisiego*, wytwórni włoskiej 
„Caesar* z F /aseeską Bertinl 
w rcli tytułowej.

Treści tej prseoiąknej opary 
powtarzać nie będziemy, w«zak 
sna ją fcafcdy. W ytwórnia .Ca* • 
car* d iła  pod wzglądem tech
niki wystawy i gry arcydzieło.

T j, oo dałt n siebie F m i 
ceska B e rtić , Jest szczytem 
giry aktorskiej, Jest doskona
łością. Jej gra, possynająo od 
uśmiechu saosąśeia, a kończąc 
na kamiennej mastwosie twa
rzy, którą tylko wyryć może 
najstrassliw ssy ból, Jest m i
strzostwem.

Jek  cierpi ona straszliwie, 
rówsóoześnte wyniośle sią u 
śmiechsjąc, gdy ukochanego 
jej prowadzą %a tortury, — ile 
ohydy, w strętu, bezbrzeżnej 
męki wyraża epojtaeeiom i gry - 
maseai ust, g d r  proponuje jej 
nissawistsiy saławiek — żyeie 
kochanka za ceną ciała! Jaki 
żywioł piekłs, tytaaicaaej nie
naw iść  rozpala sią aa twarzy 
artystk i, gdy sztyletuje kata i 
satrapą Rzymu Sartia.

Opisywać grą jej »le spo 
sób. Tfzeba Ją widsieó, trio b a  
pa trieć  na m ajestatycicą tą  
Kobietą piąkną, a mimowoli 
przeżywa sią i odizuwa wsay- 
stao, co o®a cierpi, 0 3  Ją ła
mie i druzgoBse.

I ta e  role grane są wspania
le. Ma-ika i mimik* Sartia, tc  
przedsi w*e połączenie wy- 
tw orsość  z łotrostwem: w yra
zistość poianięta do ostnte- 
o iaych  grani* realism u. W y- 
b o rn f typ daje a»ty«t» w y ć i 
.Maria*. «aą®**ńską i
straizliw ie cierpiącą m i g ł9- 
wą, g iy  żnazaa obrąja śsiaka 
ma  skronie, a krew zalew* 0 - 
ozy! *

Bugactwo wystawy i jej sty
lowa wiersotó znakomita. Prze
pych ówozesay naśladswany

do złud lenia. Panorama Rzy
mu wprost imponająea. Tech
nika obraaa świadczy o mi
strzowskim wprost w ykorzy
staniu efektów. J*k bajecanis, 
naprzykład, wypadają clenie 
sylwetek aa śaiaaie wiązie m ej. 
Za staraniA i zabiegi o dobór 
Lim, dopraw ly, dyrekcji kino 
.Zacisze* aaleisy sią pochwała.

Teatr H. Czarneckiego. W  so
botą nadchodzącą wystawia 
popołudnia po ceaseh zniżo
nych „Polaków w A aeryoe*, 
wiecaorem po raz plerw siy 
Ziehrera operetka „Posłaniec 
6063", graną wsząlzi® z ol
brzymim powodieniem. Pełna 
humoru operetka ta  powtórzo
na bądsie na niedzielnym wie- 
ciem w ym  prssdstawieniu.

, Modelka* w roli tytułowej 
z p. R igińską i urozm aitona 
tańcam i grana bądsie po raz 
ostatni w niedsielą popołudniu.

W peniadziałek z powoda 
świąt* 3 Maja dwa uroczyste, 
galowe praedstawieaia. N* po- 
w yżiay reoertuar dzienna ka
sa teatru  C iarnsćkiegs (kan
tor W*nego Ruoińskiegó) bile
ty  Już sprzedaje.

.Chata za wsią* w Będzinie 
wystawiona bądsie jutro. 5 ak
tów z poematu Krasiewskiego 
robi n&Aswyozaj silne w raże
nie i cieszy sią elbraymlm po« 
wodzeaiem kasowym i a r ty 
stycznym.

.Panna Maliczewika* zainte
resowała sserssą publlcsność, 
to też ruj no i gwarne bądsie 
na d iisiejsiym  przedstawieniu, 
jak  zwykle na wssystkioh sztu
kach, napisanych przea najlep- 
s ią  w dobie \dsisiejszej ko- 
medjopioarką — G tbrjelą Za- 
polską. .Panna Miliozewska* 
bądsie „gwoźislem* sesonu, 
jak  niesie w ieić zakulisowa, 
zarówno pod wzglądem a r ty 
stycznym , jak i wystawy. Po- 
esątek puaktualnie o gods. 7 
sa. 45.

żerny sic spodziewać ciekawej 
afery poborowej w Będzinie, o 
*xym od da was śpiewały wró
ble n i  dachu. A że oliwa wyj- 
d«ie na wierzch, tego jesteśm y 
pewni.

Aż do aasiągaiąsla bliższych 
szosegółów u źródła, z rewe
lacjami prywatnym i w strzy 
maje cny sią na ranie.

Rezultat, ale nie taki, na jaki 
czekaliśmy. W ssutek naazyeh 
notatek o bądiiń ikiej fab ry 
kacji fałcsowaaego tytonia, 0- 
segdaj władte, do k tiryoh  
sprawa należy, 'skonfiskowały 
na ulioy dąbiow ikiej dwom

pati6akem  dwie ipaczki ty to
nia, które kupiły a  młode], 
wsządsie znanej i .łubianej*, 
żydówki.

Osiywiśeie, źe taka konfi
skat 1 nie tylko nas, ale niko
go naiowolnić nie może, bo 
nie chodzi tu  c to, a o... źró
dło. Trzeba śmiało pójść na
wet bez nioi wprost do kłąbka 
i złu urwać łeb w zarodka i 
trzeba być ostrożnym w przyj
mowaniu wskasówek od ludm, 
którym  chodzi tylko o to. aby 
unik&ąó własnej k a ta ity fy .

C iskam y na dalsze rezultaty, 
ale w innym  kierunku... s.

filjarderzy eząstoehowsey
Olbrzymi spadek 4,300,000,009 m k .

Cząstoohowa, 28 kwietnia.

,G )» . Caąsiooh." donosi:
„Cnąstoohowa posiada wielu 

ludzi bogatych, a naw et mślja- 
nerów, biorąc p o i uwagą niski 
kurs marki polskiej. Aie w o- 
statnlch ozaćash zdarzył sią 
fakt, który sprawi, że miasto 
nasze szczycić sią bąizlo  pier- 
wssymi bodaj mi (jar derami.

Dowiadujemy sią miano wi
ole, że aamlesakała w Cseito- 
chowie biedna ro lz iaa  H off
manów otraym ała przysłowio
wy „spadek am erykański*. 
Jest tam  tego niewiele, coś 
około 48 milionów dolarów, z 
esego raąd Sianów Zjedioeso- 
nyeh zabiera 50 pr >o. reszta 
zaś, t. j. około 4 m  !jardćw300 
miljonów m arek przypadnie 
rodzinie zmarłego prsad paru 
miesiącami w Ameryce milj>- 
nera Hoffmana.

Rodzina ta, licząca 12 osób. 
nasjdowala nią dotychesas w b, 
praykrych warunkach mate- 
rjalaych. Jeden jej ozłonek 
był stróżem, jeden nie miał 
żadnej określanej praoy, w re
szcie Jedna a niewiast pełniła 
fanka,© słu tą te j. Obecnie ad 
wokat z Kielc, k tóry podjął 
sią praeprowadseuia spraw y, 
udzielił szczęśliwcom zaliczek 
po luft tysięcy mk, na esebą.

Sł/szeliśm y, że spadkobier
cy wyjechali do Kielc.

Charakterystyczne, że owa 
służ^M — miljonerka, u izcaą- 
śliwioaa wiadomością o niespo- 
d iie w a a y a  spadku, ośw laicsy  
ła, źe maraeniem Jej — kupić 
sobie srebrne łóżko i krakow 
skie ubranie. Obawia sią tylko 
biedna m iljarderka czyn pa lek  
na ten luksus w ystarczy...

0 f ! * g y .
iKtoW  * •t»*«*'8*l-

Zamiast kwiatów na grób 
b. p. Pauliny z Galewrkleh 
Treltel składają Maurycostwo
Reiner mk. 100, Maksymiljan 
Galewski mk. 100, Brcnisława 
Rubinsteinowa mk. 100, Stani
sławowa Galewska m arek 60, 
Mareinostwo Cymerman m arek 
50, Anna Treltel mk. 26, Ada- 
mostwo W iener m arek 26, na 
kolonje letnie przy Tow arzy
stwie niesienia pomocy ubo
gim wyznania mojżesacwego.

Julik  Ciechowski, h a rs e r i ,  
nie prayjąt© od oficera W. P . 
tuk. 5 składa aa rannych żo ł
nierzy.

Sprawa o utopienie 
7-mia żydówek.
W arszawa, 28 kwietnia.

Głoś aa sprawa rzekomego 
utopienia w Dęblinie 7-mia 
żydówek, w której oskarżony 
został ppcruoanik C ierław  
Szadkowski, ponownie sądzona 
będzie dziś w sądzie okręgu 
generalnego war raw sk iego . 
Nadmienić należy, że sprawa 
ta  pierwotnie sądzona już by
ła w Lublinie i źe wówczas 
pper. Szadkowski uznany zo
stał za niewinnego zarzucanej 
mu zbrodni. Jedyni© w skutek 
wystąpienia posła Grueaberga 
sprawą postanowiono sądzić 
powtórnie. Ppsrucznik Saad- 
kowshi odpowiadać będzie z 
wolności.

Odjiswisdzi od red a k c j i .
Górnikowi w Czeladzi. Przy

znajemy panu słuszność i od 
1 maja .Iskra* kesztować b ę 
dzie 15 mk. miesięcznie, a nu
mer pojedyńesy 1 mk.

P. Franc. Ot. w Sosnowcu. 
Swiąta ustano w ł kościół i k o
ściół ma prawe je znosić, co 
też Ojciec św. uczynił, przeno
sząc wiele świąt na niednielą 
najbliźssą. a lane ze świąt u- 
roczyttych zamieniająe na 
Swi«t* kośiielae. Sejm nasz 
jeżeli będzie obradował, to ty l
ko nad wprowadzeniem w źy- 
eie dekretu Ojca św. w poro
zumieniu z miejscowymi w ła
dzami kościelnymi.

Z  f lęd z ii® .
Posiedzenie rady miejskiej o d 

bądź!© clą 29 nwietaia r. b .,
0 godiiaie 6-ej wlecaoeem w 
lokalu m agistratu z następują
cym porządkiem dziennym:

1) O lezytanie protąkutu p o 
przedniego posiedzenia;

2) Przeczytanie bieżącej ko
respondencji;

3) W nioski m agistratu;
4) Waioskl pp. radoyoh.
Areszt iwanie rabina będziń

skiego. W poniedziałek po mie- 
śaie ro a is iła  sią pogłoska o 
aresztowaniu rabina będziń
skiego, zamieś ikałego na No
wym Rynku

Powód are ratowania Jest d o 
tąd  niesnany, ohodsą Jednak 
pogłoski, źe aresztowanie ma 
związek z z e s iło ro c in y a  po
borem wojskowym, w cans!© 
którego .osynną* oyła b ład
na tona rabina, która zdątyła 
sią Ju t pfaeioatać aa kordon
1 stale mieoika w B ytim lu . 
Podówoza* głośao mówiono o 
tym , te  asenterunek odbywa 
sią na N iw y *  Rynku, •» sse- 
sn«ą odbiła sią e ih e a  w pra
sie.

Jeżeli ar es stawanie ma na
p raw ią  powyższe tło, to mo-

Bank Handlowy w Poznaniu
O ddzia ł w  B ytom iu (Górny siąik)

p o s z u k u je  o<i z a r a z
1) Kasjera wykwalifikowanego ze nnajowością Języka niemieck.
2) Korespondentką stenografującą po polsku (możliwie po n ie 

miecku)
8) młodszego urzędnika bankowego.

Wynagrodzenie w marKach niemieckich podług
umowy.

Ofer ty  z odp isam i  świadec tw  i referencji  s k ładać  pod  
a d r e s e m  dy rek to ra  te jże instytucji 

W . N A R Ł . O W S K I E G O  
w DĄBROWIE-GÓRNICZEJ ul. Ulmana 2.

1M T  M. '■Wt near W  r< * U lI  i* t f l to  Uaollnowy i
iw n .  n  * * •* ■  ®uł.I „DZIDZI" « »*rką .K ogut' rody- j
kolnie t eifkko B .uir. oąrsoioH, «o«*.r»IenlłaIe I iton topolnjr 
okdrr u dilesl. Sprsod.i w o g t.k u h  1 eklodoeb aptecznych, perfu- 
morjoeh. Główny ik to l w oeteie A. O ąeookieco w  W orasow io , 

u l. P re to  M  1*.

Mirtowa i fiataliciia so rie ia i aa Zagłębie;

A S A Ż S i r  M. JASiEŁŁOWISZ. » « « . * ' « «

Seradelą, Łubin, Wy<ą
w partjaok wagoiawy jh poleca

Warszawska  S j ś l k a  Rsia is i ł -H l a ś l a s a  „Z(AR1I3“
w  W nrnasiw l* , F ta s tn  # , te ł.  238—84.



Telegra nay.
im mii iiiitiiiin ii nisi:

W *rsaaw», 28 kwlotaia.

(P. A. T.)
B iuro p icscw e  k < » im ja ju  

ludoiuffeo dla spr. sagr. io ie -  
■łał a M cskw y radio tr* ś c in a  • 

atępująoej: „W artaaw a, P ra ia  
2$.IV. PodkojB istrjat lad . dla 
■pvaw aagr. Ze w ig lędu  na 
sy tu ac ję  b e i w yjśsia, do jakie] 
doaały p e itrak tso je  m iędzy 
r ią l c m  sowieckim  a rządem  
polskim  w spraw ie m iejsca u- 
i ł a ió w  c ra i  aa  kam panję, pro
w adzoną praea p rasę  p iłc flc ja l- 
a ą  polską praeeiw  rządow i ss-  
wiookiem n, a także  wobe* o- 
g łc s ie a ia  p izea  ia ą d  polski ko- 
m n a lk a ta  rad io teleg rafio rae- 
go o p e rtrak tasjaob  a rządem  
aowieokim, te a  o s ta t ii  uważa 
za p o l i i e l i e  catelió p a ik iy  
a a o ttp a jące :

l )  Rząd 1 p rasa  polska w y
raża ją  adtunieaie, t e  rząd  so
w ietów  po z a p ro p o io w a iia  po- 
lakom  w y i n a o z e n i a  
m ie js ta  i te rm inu  sp ttk a n ia  
odrzuca  potym  m iejsse, w y- 

n a s z o a e  przez rząd  polski, w 
riecayw ia tcśc i zaś rząd  polski 
zw lekał 8 m iesiące z odpowie
dzią  z a  p ropssycje  pokojowe 
rządu  sozie tdw , ten  ostatn i 
z ig ly  l i c  zobcw iąsyw ał się do 
p in jjm o w sn la  bez dyskusji 
m iejsca, k tó re  rząd  polski l ą 
dzie obsiał m u w yznaczyć.

Sos ja  sow iecka nie Jest k ra 
je m  zw yciążonym , k tórem u 
zw ycięzca m ógłby dyktow ać 
sw oją w o l ę  i w yznaczenie m iej
sca przez rząd  polski nie m o 
t e  być uw atane  aa o ststoerną  
deoyaję bez zgody rządu  so 
wietów.

2) I z ą d  polski odpow iedsiał 
n a  n ropczysję  zaw ieszenia bro
n i i spo tkan ia  w E stcn ji ty lko 
odm ow ą k o i t j ru c w s n ia  wy- 
m iaay  *daó on do m iejsoa u- 
kładów . W  ten  sp tsó b  z kwe- 

s tji czysto form alnej i p rz y 
padkow ej rząd  polski s ta ra ł cię 
u iy sk a ó  od początku  k a p itu 
lacją  rządu  sow., pozatym  p o 
m im o, t e  ie k t t  noty  rz. sow. 
n ie b y ł ogłoszony przez p rasą

Slską , półcficjalna p rasa  pel- 
a pozwoliła sobie l a  ser ją  

w yeleo iek  n iesłychanie gw ał
townych i w  tonie n iespotyka
nym w tad n y m  innym  k ra ju  
n a  tem at tej noty, zaw ierają- 
oe] ty lko  propozycją oznacze
n ia  innego m iejsca spotkania 
i zawarcia zaw ieszenia broni. 
A tak i tej p rasy  dochodziły do 
napaści osobistych na  k ierow 
ników  rząd u  sow., a specjaln ie 
departament spraw zagranica-
*y*h . .  ,

O drzuoając Borysów, jako  
miejsce układów , rs . sow. 
b ra ł pod  uw agą odmowę rs. 
poi. zaw arcia  ogólnego zaw ie
szen ia  broni; isto tny  bowiem  
zw iązek m iędzy kw ectją Bory- 
sow a i sp raw ą ogólnego za
w ieszenia broni nie m o te  byó 
ignorow any.

4) Pom im o, t e  rządow i sow.
■ rac ji jego propozycji zawie 
czenla  broni przypisyw ano rcn- 
m alte  p raew rctae  p lany , p ro
pozycja  ta  by ła  w rzetsyw i* 
t te ś e i  do tego stopnia n a tu ra l 
na , Ze z chw ilą, gdy  mówiono
o p e rtrak ta c ja c h  pokojowych
naw et część p rasy  polskiej, jak

np. „Robotnik" w ysunęła  to 
żądanie, sam o przez się  zrozu
m iałe i to rów nocześnie z r z ą 
dem  sow., a naw et przed nim.

I) W  kom unikacie radioto 
leg raficsnym , oficjalnie w y
słanym  przęz rz. poi., znajduje
m y w zm iankę o stanowczej 
decyzji, k tó rą  pewziął rząd  
po lsk i co do pow strzym ania 
się  od wszelkiej akcji zacze
pnej przez cały tza s  trw ania  
rokow ań. Rząd polski oświad
cza w nim , to  dowództwo 
wojsk polskich nie będzie kom 
plikow ało rokow ań p rsez ak- 
s ją  zaczepną.

Yf tym  sanrym  kom unikacie 
rząd  polski ośw iadczył sw ą 
gotowość do dalszego prow a
dzenia rokow ań celem  zwoła
nia kozfereneji pokojowej ro- 
sy jsko  polskiej.

8) Rząd sowietów ze zwoje] 
s tro n y  gotów Jest podjąć p e r
trak tac je  p rzerw ane przez po
przedn ie  u ltim atum  rządu  pol
skiego i Jego in tencje  pokojo
we nie u leg ły  zm ianie. W szy 
stk ie  pt głoski, szerzone o rze
kom ych zam ierzeniach a g re 
syw nych Rosji sow. s ą te n d e n  
ey jnym  w ym ysłem . P ra sa  pol
sk a  przyznaw ała w ielokrotnie, 
i e  tfe n ry w a  w ojsk polskich 
nie była  wcale odpowiedzią 
n a  ofensyw ę rosy jską , lews 
skierow aną by ła  tylko przeciw  
r z e k o m y m  koncentracjom  
w ojsk rosy jsk ich . W  rzeczy
w istości w czasach cetatn ieb  
na froncie polskim  m iały m iej
sce walki o charak te rze  m iej
scow ym  i tk c ja  wojsk czer
wonych, będąca ty lko odpo
w iedzią  na operacje z tosepne 
w ojsk polskich, nosiła zawsze 
c h a rak te r defensyw y s tra teg i
cznej.

ftsąd  polski w sw ym  octct- 
tn lm  kom unikacie oświadcza, 
Ze gotów je s t do dalszego pro
w adzenia negetjac ji, n ie wspo
m inając w siakZe o swym  u l t i 
m atum  w kw estji m iejsca. Rs. 
sow. przy jm ule do wiadomości 
zobowiązanie n ie f rm alne w p ra 
w dzie, lecz kategoryoznie p rzy 
ję te  p rzes rs . pel. w  swoim  • -  
tatn im  kem u ni kacie o w strzy 
m aniu  się  od akeji zaczepnej 
przen czas rokow ań. Ze swej 
s tro n y  rz. sow. ożywiony Jest 
chęcią znalezienia wyjśola w 
spraw ie m iejsea rokow ań, k tó re  
m ogłoby być p rzy ję te  przez obie 
strony . Nie m ogąc sią zgodzić 
ani na Borysów, sn i na żadne 
inne m iejsce na linji, fron tu  
lu b  w F pcblilu  tej lin ji rs.sow . 
zgodziłby się  podjąć uk łady  
w Grodnie lub  B iałym stoku, o 
ile  delegacje m iałyby  tam  u- 
io g ed n ien ia  i w szelkie u rz ą 
dzenia techniczne, n iezbędne 
w podobnym vw ypadku.

Rz. bcw. n ie  ehóe w ierzyć, 
b y  k ra j p row adsący  wojną, 
odm aw iał prow adzenia ro k o 
wań na sw ym  w łasnym  te ry - 
to rjum  i w m iejscu, n ie m ogą
cym  budzić z a s tn e ż e ń  z ż a d 
nego punktu  w idzenia, naw et 

z p u n k tu  w idzenia polityk i wc- 
w n ą tn n e j.

„  . . . . . . . . . . .  i  ii
Ogromna zdobycz wojenna.

W arszaw a, 29 kw ietnia.

(P . A. T.)
O fensyw a na  U krain ie  io s - p rz jJao ie la , nl« dając m u caasu

w iła się  pom yślnie do zeb ran ia  sił.
N asze oddsiały w szJacbet- Malin,

n ym  w spółzaw odnictw ie ści- R ozlatya, C hm ielnik i B ar io -
g a ją  ogrom nym i m arszam i nie- s ta ły  zajęto.

I sr

BIURO TECHNICZNO-HANDLOWE

„ I d ź .  0. KflŁWfiRYJSgr
w Warszawie, ul. Wilcza 31, tel. 272-92.

W ła s n a  tK a lco w n la  £ o d le w n ia  m e t a l i
p o le i - s  * s  s k ł » d > i e  d u ż y  w y b ó r  BLACH ł DRUTÓW
MOSIĘŻNYCH I MIEDZIANYCH, J a k  r ó w n i e ż  LINY MIEDZIANE, 

GOŁE I IZOLOWANE. 
m r  i t l P M O  I  S P f lK E D A Ż  M E T A L I .

Życzenie z powodu suk
cesów oręża polskiego.

Gdańsk, 28 kw ietnia.
(P. A. T.)J

Pułk. T ure tt, zastępca w yse- 
kiego kom isarza ententy  w 
G dańsku sir Tcw era, baw iące 
go obecnie w Pcryżu , złożył w 
dniu  dzisiejszym  generalnem u 
kom isarzow i Rzpltej polskiej 
Bieaii deckiem u oficjalne ży 
czenia z powodu sukcesów  o- 
ręża polskiego na  froneie 
wschodnim .

Chleb zdrożał
w  Niemczech.

Berlin, 28 kw ietnia.
Cena cbleba została podwyż 

ezona: na bochenek 1900 g ra 
m owy zam iast 2.61 płacić się 
będzie m k. 4.10.

Niemcom wzbroniono pro
wadzić konszachty 

z bolszewją!
B erlin , 28 kw ietnia.

P rasa  berliń ska  z w ściek łoś
cią p rzy jęła  wiadomość, poda
ną przez .D a ily  Mail", że ra 
da najw yższa w zbroniła N iem 
com w ehodsenia w dyplom a
tyczne stosunki z Rosją tak  
długo, dopóki trw a  wojna pel 
8ko- bolszewicka.

apadek cen fu zachodzie.
K clonjs, 28 kw ietnia. 

Na tu te jszym  ry nku  ceny to
warów, poehcdrąeyeh  zko lon ji 
ho lendersk ich  spadły  od 80 do 
90 prooentów.

Z R eterdam u nadeszła wia
domość, że należy eorekiw ać 
obniżenia oen i na  inne towa-
*7-  ___

111 90, lecz 135 miliardów 
żąda Framja!

Paryż, 28 kw ietnia.
.T em pa" donosi:
.P o in care , jako  przew odni 

cząoy kom isji odszkodowań, 
zwołał zebranie  na d. 2 m aja 
do Paryża.

Ogólna sum a edsskcdcw ań, 
h tó rą  m ają  w ypłacić Niem cy 
je s t już  ustalona w B rukseli. 
F rancja  bynajm niej nie zm nie j

szy ła  sw ych żądań, k tó re  w y
noszą okrąg łą  sum ą 136 m l- 
Ijardów  franków .

MAMZfll ’m mmm  n n r r  l ifTllci«riióiWWMiii>WWiWi'fniriTlTfr,**̂ T|riftiTWMmi>nl umi u im seisussn

Zdobyez w jeńoceh  i  m ate 
tja le  wojennym  ćgrom na.

W  Berdyczow ie, bronionym  
zawzięcie, w k ilku  -punktach 
wzięto praw ie w szystkie sk ła  
dy  i urządzenia. 84 dywizja 
sow iecka oraz w iększa osęść 
Jej sz tabu  rozbita.

Nasza jazda m anew rem  o- 
sk rsyd lająeym  zdobyła po o- 
stre j nocnej walce Koziatyn i  
wzięła tam  2000 jeńców.

W  Żytom ierzu wzięto oprócz 
nieprzeliczonej Jerzore zdoby
czy, 1 0  dział, *zcłg i  ksnoela* 
r ję  58 dywizji sowieckiej.

N astrój ludności m iejscowej 
w w ięksscśei p rzychy lny . W oj
ska, w kraczające do Żytom ie
rza, by ły  en tuzjastyesa ie  wi

tane.
VT zest, szefa szi. gen.

KuliAski, płk.

Co za rozkosz m ieć 
dobre  o k u lary !

Tnkoww poleca
znakom ity  Optyk M echanik

J .  M a n e l a
w  S osnow cu

Cent prjystjpas.

Wezwanie.
M iejseowy K om itet P lebiscytow y uprasza osoby I orga* 

n irae je , posiadające fundusze zebrane na  cele plebiscytow e,
0 w niesienie takcw yeh  n a  rachunek  Miejscowego Kom itetu 
Plebiscytow ego do Polskiej Krajowej Kasy Pożyczkowej, 
O ddziału Sosnowieckiego B ask u  Handlowego w W arszaw ie
1 I K ary  Pożyczkowej, ul. M ałachowskiego M  i i .  Również 
p rosrone  t ą  osoby, k tó re  podjęły  się  zbierania o fia rn a  listy ,
0 w płacanie pieniędzy do powyżej w ym ienionych insty tucji
1 złożenie lis t w ras z kw itam i na ręoe Skarbn ika Sekcji 
Zbiórki p. A nkereteina.

X orcsp oałk a c i- ( t lu }  s te & o g rs/iśc i-(s tk Q
piszący na m aszynach w dwuch lub kilku j ę z y k a c h ,  

potrzebni zara»,
Oferty [ roszę rsedsyłfć lub zgłaszać się osobiście do biura Przę

dzalni wełny czesankowej C. G. Schoen, Sosnowiec-Srodulka.

NASIONA wsie i Kwiatowe
p o le c a

skład apteczny STEFANA RETMANA i S-ki
daw niej

L. ZALESKI, Będzin, ulica Kołłątaja X s 1;

j M ii l i M s f l .
ę f a a a r f n o t ł  paszport nn tmlę Bbrn 
U O g l l l ą l  Cwejgenhelto, «y- 
dany przez miedze polstlć.____

Sprzedam
nfc Bsdzińska 20.
T n Ó v n i a r  lit 34^stiiibi"pWs InblHAjIllor wdowt i  majątkiem
najchętn iej ziemskim. Powaśse zgłoszenia 
Pnd Zsrcz* Adm. „Iekre*.

Zaginęły
przez w lsd it roeyjakia 1 polskie

Skradzione o p !ó «
Innych papierów wartoSclowyeh nn- 
s te p rjęc e  asygntty skerbo reńatwni 
Lit. G >» 074761 na kor IOCO, lit. C. 
bfi 21101 na mk. 1000,11*. O. I* 103790 
na rb. 500 i l>t. O. W 212239 na rb  
5C0. Stosowne i» s tr2 eZcnin poroblo- 
no.
k A o m  je**0*9 m*ł* *owyeh f»- maili ta ik ó w  w tilko o*otow jch 
trnskaw ik  de s s d z t i ia  C i tn e  m u e io w i ,  
F lu d ry  i Meleiawe, dwidiieóois sstnk 
tn y ii ie ó o l  m ire i , i id tió  m ętn i de połowy 
M eje. Sprsedem te ł  n iw ó i kiowI bez 
ułomy e ite ry  dledzlówkl pi(ódzi*iląt m irok 
flt»«ow«ke ilfcereU) Sela8h-t«* Wlejoką 10.
' i  u e r i M b l  paszport wydany pracz 
A a g l m e ę t  ®ł0dze niemieckie ca  
M arknsa H am lnrg iere.j

p m p o r t  wydsay prso* 
w łid st iiiemiookio n» im n

Baczności
s ło m k o w e  o r a z  lilco w e  d a m sk ie , m ę 
sk ie  i d z ie c in n e  p o d iag  n o jn o w s z jc b  
m o d e li  f to d r z e jo w s k a  15, n .  B erg-- 
m e n  w p o d w ó rz a  S o sn o w iec .

R e r l i f u n  f«ncuiki«r» 1 i II e*i<ó 
U C I 1 1 L  L tx  Ł,  we da ip rx tdsaiz .
Wiedomołó w .Isk rze* .

Zaginał
J t u f y  Oliwldekiej

Sprzedam
demtód w fabryce P. P. Wodsiaków. Alei*
a Słoty.

r h i m i n w  potriebal ta ra s  Ido C a- 
V ^ u i u p c j  kJłrBi Wiatebnbefo.

F ry z je rk i K ^ .E 'V * ,r 
Młody człowiek
•w tE tn e la la  nmiejąey plsaó aa m aiiyale 
potrzebay zara i jako fak taraysta . Oferty 
do redakcji .lekry*  ped . Faktnriy»ta*i

tymczasowa l.|lty m acj«  
A J iS g lJ U ę Ł O  wydana przęz m agistrat 
m. Bosaewea a a  Imlł Józefa Żywota.

Potrzebna
sk isflo ni. Targowa.

Zgubiono
w somis 70 mk. aa im i| Abrama Lejba 
Griawaldn za patent UIJ. V I kategorji.
y  o r r i n p ł > i  legitym acja żyw neśels- 
A t t f e l l J ę i Ż *  Wł W 41843 . .  imj ,

do
na

zwróci

/ . i w g i n ^ l  r ła d ie  aismfsokis na imis 
Mirji Froehtcweic.

i nasiadówki
sp rz e d a ż , kopno I zamiana. Zakład 
blacharski B. P « k a  Sosnowiec, ni.

TMnga »<*- ---- -----
stare  sz taM se, połamano 

I k U j ł U j  V  ię by. Szeaowska, 6, » .  
22, zastać ad 1—3 pipoł.

H eleny T urow sk ie j. Z ia la io a
„Iskry*.
A n t P u u  w G odźcn pod B tdzlisin

r °  yoezukaje pracownika.

Potrzebna g ;,* '.
4. m. 8.

a teC au « i m i n


